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Wiadomości kraiowe. 


d Lwowa, — Dnia 22. b. m. korpus Ofe 
wi,” Osady tuteyszćy, Urzędnicy woyskoe 
bpi dzież Oficerowie milicyi mieyskićy, 
8 Ra pożegnania u JW, Jenerała Barona 
wg. Majera, dotychczasowego Dowodcy 
dpęjlicyi, który z powszechnym szacónkiem 
ką ansze miasto, i wyiechał do Hers 
BSztad u. 
r p oia 23. b. m. przyiechał tu JW. Jene- 
R ldzeugmcjster Baroo Hiller, znany ze 
Gął;. | dz, którego N. Pan Dowodcą w 
ż ICyi mianować raczył.  Powitali ga 
dug Y obecni tu C. K. Officerowie, Urzę- 
iy VOyskowi, Oficerowie milicyi miey= 
kie tudzież C. R. Radca i Burmistrz Lwow: 


mor reQz. j 
kraio edług doniesienia Wysokiego C. K. 
hilh (BO Prezydiium, dało Towarzystwa 


Cz ków teatru w cyrkułowón unieście 
ten PWCAaCh d. 7. Października repre- 
ię y E teatralną, Da wsparcie tworzącego 
nwaljgg dniu powszechnego fandusżu dla 
“nepo ÓW ; szlachetnym skutkiem usiłowania 
dukate PIŁO zebranie 700 ZR. w W. W.i 3 
N? w złocie. 

Sango tenze fundusz ofiarowali w Cyrkulo 
tego; wim do końca Września roku bieząs 
jt Cyrkg, AAciszek Gloxner, Wice Staro= 
Sg ułowy 50 ZR. ztóćm oświadczeniem, 


. “Vro Ą a 1 
ieg "wiki d. 18. Pażdziernika, iako w rocz- 
a 


ea bea Owezéy bitwy pod Lipskiem, da' 
Użbi 


żle 50 ZR. dopóty, póki w pary, 


e naAdowéy zostawać bedzie. T. P. 3 
y *Nstreit, Dzierżawca Kamionki 
nik gł 10 ZR.; P. Felix Przysiecki, 
tkonemiczny, 10 ZR.; PP. Kommisz 
łowi: Ziffer go ZR.; Emmanuel 


Kroabech 10 ZR.; Baron Chanofsky 
10 ZR.; Józef Hófern ro ZR.; Sekretarz 
cyrkułowy F. Wicenty Wolfram 5 ZR; 
Registrant cyrkułowy P. Jan Gołębiow- 
Ski 5 ZR.; Aptekacz cyrkułowy P. Woyci. 
kowski 5 ZR. 


Z Wicdnia d.15. Pazdziernika, — J,C.K, 
Apostolska Mość, Pan nasz miłościwy, 
nawykły nagradzać nsyłaskawićy położona 
w Monarchii zasługi, raczył poniżćy wymies 
nionym osobóm, które się de wytępienia 
Wybuchnionego ku końcowi zeszłego roku w 
W. Xięstwie Siedmiogrodzkićm powiesz 
trza maybardzićy przyłożyły, nm:stępulące 
dadź nagrody; a te:  Pułkownikowi igo 
Wołoskiego pułku Karolowi Leibinger i 
Radcy rządowemu Tartler mały Krzyż ore 
deru S. Leopolde; prowincycnalnemu Koma 
missarżowi Beldi, Admioistatorowi Powiatu 
Harmeskiego Cserey, tudzież Protomedy= 
kowi Pataki, tytuł Królewsz:ego Radcy z 
darowaniem taxy, Oprócz tego otrzymało 
dwóch Aktoaryuszów KRórmmissyi zdrowia 
dekreta pochwalne; ieden Wóyt i ieden Pi- 
sarz mieyski dostali wraz zpochwałą po 100 
ZR.; Urzędnik celmy w Kroosztadzi:: Ans 
toni Seidl i Posiadacz dóbr Marcin Myss, 
ozdobieni zostali średnim złotym honerowym 
medaliionem ; Joktorowie Jeckel, Strauss 
i ChirurgBranon wielkim złotym honorowym 
medalitonem; a Chirurg Jakób Pan, otriy- 
mał wielki złoty medaliioa honorowy z łań» 
cuchem,i podarónek 500 ZR. 

"Niebo mie przestaie błogosławić patryo: 
tycznemu przedsięwzięciu w celu założenia 
nowego powszechącgo funduszu oa wsparcie 
Ces. Austr, Inwalidów, i uwiecznienia nay- 
pięknieyszćy epoki dzieiów Rządu J. C, K. 
Apostolskiéy Mości,  Gorliwość zaięłą 
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poczciwych Poddanych we wszystkich Pro- 
wincyach; wszystkich zdaię się ożywiać 
szlachetna ambicya w przyłożeniu się do tego 
świętego funduszu, który nigdy nie zaginie. 
Królestwo Czeskie, którego mieszkańcy u- 
biegali się od dawna z resztą C. K. Kraiów 
iak navchwalebnićy w tém wszyetkićm, co 
iest patryotycznóm, a których nowe ofiary 
maia tém większą wartość, ile że Czechy 
były po części teatrem Szczęśliwie ukohczo= 
nćy woyny, cełuie teraz bardzo przykłada. 
niem się do wyż wzmiankowanego funduszu; 
gdzyż pomimo tego, że po przywróceniu po- 
koiu mieszkańcy Czech znakomite wsparcie 
Pragskiemu domowi |Iowalidów przynieśli , 
zbierarą teraz po Cyrkułach składki, a w, 
Burgrabia Czeski , Hrabia Kollewrath, 
przesłał iuż Towarzystwa Wićdeńskiemu 
23,637 ZR. 20 Kr. w óbligacyach, e w gotoe 
wiżnie 277 ZR 17 Kr., które w iednym Cyrs 
kele Bidszowskim za staraniem Starosty 
cyrkułowego Hrabiego Liitzo wa do d. 
18. Wrześcia r b. zebrane zostały, — Nie 
mnieyszą gorliwością celuią Styrya, Mora- 
wy i Austrya powyżćy i poniźćy Ensy, 
-— Tak szl:chetne uczucia wszystkich Pod. 
danych, należy w prawdzie szanować i wiel- 
biċ; lecz nie zadziwiają one bynaymnićy w 
Kraiu, gdzie Rząd i Monarcha iest zawsze 
łagodnym, sprawiedliwym i oycowskim, oraz 
wzorem wszystkich cnót dla swoich Podda- 
nych. > ii 


J. C. K. Apostolska Mość dał audy- 
eucyę pozegpania Królewsko:Neapolitańskiemu 
W. Koniuszemu, Xięciu Rocca<Romaco, 
który stanął od nieiakiego czasu w Wić: 
dniu dla powiaszowamia N., Cesarzowi w 
Imieoiu Króla swoiego szczęśliwego powrotu 
do Państw Jego. 

- W sali Apolina dał Antreprener oney- 
Że za płataemi biletami bal dla Publiczno= 
ści, który kilku NN, Monarchow i Xią- 
żąt obecnością swoią zaszczycić raczyło. 

Dnia :g3. Października był wielki bal 
dwoeski w C. K. obrzędowćy sali. 

Dnia 16. Pazdziernika exekwowało To 
warzystwo miłośników muzyki w C, K. dwor= 
skiey uieżdzałni wielkie Oratoriium Hevdla 
pog tytułem Samson, które NN, Cesarstwo 
Ichmość z NN. Gośćmi swoimi, Xiążętami, 
znakomitymi Cudzoziemcami i dystyogwowa- 
nemi Osobami kraliowemi, obecnością swoią 
zaszczycić reczyli. 

Ziechali do Wiśdnia: Lord Catłacart 


z Małżonka swoią zParyża; Xiążę Gosta 
Czetwertyński, z Petersburga; Xiażę 
Kozłowski, Rossyyski Minister, Targ’ 
nu; Boessyyski Jenerał Pozzo di Borgo 4 
Paryże- Hrabia Roberti, Sardyński Pot 
kowak rdyński Szambelan Sambiu 4 
Turynu, Xiażę Alisno, Królewsko. Neapo” 
litański Major z Neapolu; Hrabia W all 
modeo, Angielski Jener. Porucznik z Loft 
dynu; Francois d tvernois, Rade 
Stanu Rzeczypospolitćy Gene wskićy Śc.Śt 


Wiadomości z Wićdnia, (umieszczość 
w zagranicznych pismach publicznych) % 
następulące:; À 

W czasie wyieżdzania i schadzek nie 23" 
chowuią ebecni tu Monarchowie bynaymnićj 
Ścisłóy etykiety, lecz tak się między sobą © 
łożyli, iż zazwyczay starszy wiekiem, idii 
lub zasiada wpródy. Teraz mieszkaią 
dworskim zamku Cesarskim dway Cesarzć! 
dwie Cesarzowe, cztery Króle, iedna Król” 
wa, Cesarzowic Następca, ieden Królem 
Następca, dwie WW. Xiężniczki, i dosł 
Xiążęta krwi Królewskićyp. Wśrodku Zam“ 
iest podługowaty plac ezworograniasty, ki 
rego dwie długie strony kształci właściwi 
zamek i stoiący naprzeciwko gmach był 
nadwornćy Rady Rzeszy, a Amalienhe 
stoiący na praeciwko Szwaycerhof, 10% 
rzą dwie krótkie strony. Cesarz Rossy 
z Małżonka swoią mieszka na drugićm PS 
trze Amalienhofu, a Król Wirtembe? 
ski na pićrwszćm. Królestwo Bawar 
zaymvią gmach padwornóy Rady Rzeszy: , 
po bokach ich mieszkaią Królewice Baw? 
scy. Blisko oich mieszka W, Xiężoa Rossy), 
ska, Xiężna Waymarska. Król Duńs: 
mieszka wSzwaycerhofie ze strony 
bastyionowi; Król Pruski mieszka takoż 
tymże samym gmachu na stronie ku mias! 
a koio niego ma pomieszkanie swoie Kr 
wic Następca Pruski. Cesarz Aa stry Sh 
ki-i Cesarzowa zaymnią wraz z Xiçż04 “a 
denburską właściwy zamek leżący 03 PR, 
ciw bestyionu, gdzie także mieszka Ces3! 
wic Następca Austryacki, Ponień 
dworski zamek Wićdeński w porówn 
z gmachamł innych Mooarchów nie koali 
nie iest wielkim, a wewnętrzna, ku EG agi 
graniastemu placowi obrócona strona “t g 
wego zamku ma wiedaym rzędzie ty O f 
dhizo, przeto można sobie wystawić, iż 1%; 
w piy i około niey tąka paeuie ŻYW 
iskićy deszcze vigdy nie wadziamo, 


c 
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ì w nocy krzyžúig się pó wschodach, kury 
tarzach į przedpoksiach przychodzący i od- 
chodzący; przez cały dzień zas widać na 
dziedzińcu, to iest: na pudługowatym czwo- 
graniasty m placu, większe ieszcze tłumy. 
>am przechodzi się zawsze czai publiczno. 
Bci, Czekaiącćy na spbosobno PAźdzenia o- 
sobiście Monarchów; wiele zaś inych osób, 
tóre maia do czynienia u Dworów, musi 
sg, przeciskać przez czekaiące iłumy. Oprócz 
CBO wieżdzaią i wyieżdzaiją dziewięcioma 
; mai i ulicami poiazdy przez ten plac, 
A Pomnażają zgiełk, który iednak przewyższos 
km iest od zgiełku powstaiącego na cztć- 
arh stronach placu, gdzie są cztéry główne 
mchy. Gdy rzadko kiedy kwadrans prze- 
hi ia, ażeby który z Monarchów, lub Xiążąt 
Lo Wyleżdzał lub nie przyieżdzał, i gdy każ- 
(a razu ną wszystkich cztórech głównych 
Şt wachach wołeią do broni, biia w bębny i 
ka cara, przeto posuwa się tam zgiełk do 
Pe *wyczaycege stopnia. Ztóm wszystkićm, 

mieszkają wszyscy Xiążęta w Zamku. 
S zie Familiia Cesarska ma teraz mieszkanie 
sk; zenbrunie, Królewiec Wirtembeęf» 
w. mieszka pa ulicy Keriuerskicy, a Xiążę 

*ymarski koło czerwonćy wieży, 


Paiao dług lista z Wićdnia pod dniem 5. 
s, STNika (umieszczonego w Gazecie poe 
"BAT ućy) nie roziaśniał się ieszcze hory- 


Wyjąć ; 

kopy śni» ponieważ Cesarz Alexander z 
w pięc? , bieżącego miesiaca z Wiednia 
jas chać zamyśla, Nie wiadomo ieszcze, 


a 

+ "'Ę to wszystko skończy ; można iednak- 
M * pewnością polegać na tém: iż tak dla 
> aike iak i Ludów, szczęśliwe nastaną 


Rast Gazeta zaś Hamburska zawićra co 
pure : 
Piórgps się rozpoczęły obrady Ministrów 
y esch Mocarstw Europeyskich, I iest 
kach 2: Ze się waet dowiemy © ich wypad 
Ukłądć tównym przedmiotem teraźpieyszyć © 
Dikt "R$ zdaie się bydź Polska; wszak 
Fessu Watpi, że się wzgłędem tego ia 
zapew | rótce porozumeią. Następne ukł: -A 
mięq Qe Łyczeć się będą urządzenia gran! 
32 Sy niektoremi Mocarstwami- a zgodziw* 
Ua mat €zgiędem nich , dopiero prsyStĄpIą 
sztat EDA główny:h zasad przyszłego 
ow ip Europy, i ulworzęwia szczególoego 1 
saechnego prawa Narodów. Do wypra- 


cowania jmteressów Nlemieckich wyznaczył 
Dwór Cesarsko. Królewski Kommissyęm, na 
którćy czele iest dawny Referendsrz Rzeszy 
P. Frank, Mąś chlubnie znańy tak przez 
wielkie swoie talenra, iako też przez znaio- 
mość dawnćy Konstytucyi Rzecz” Niemiec= 


kićy, 
Wiadomości zagraniczne. 
Wielka Brytaniia. 


Według doniesień pism publiczych, oda 
prawiła się w Loodynie d. 24. Wrzedcią 
w obecności Xięcia Rejenta Rada gabinetowa, 
na którćy uchwalono, aby Partament Aogiele 
ski d. 8 Listopada był zagaionym. 

Nądzwyczayna dworska Gazeta Lor- 
dyńska umieściła obszćroy rapport Wice- 
Adairała Cochrane i Jenerała Majara 
Ross 0 zaieęciu Wassyngtonu. W spi- 
sie zdobytćy amuoicyi położano 260 dział, 
gno beczek prochu, 100,000 kartuszów ; w 
spisie poniesionćy straty wymieniono 3 Ofi. 
cerów, 163 Podofficerówi żołnierzy raoirnvch. 
Tych gie mogli zabrać ze sobą odchodracy 
Aoglicy, lecz poruczyli ich ludzkości Amery- 
kanów. Ranionego i paymanego Ameryr uh. 
skiego Kominodora Barneja, który się va 
swoićy ilotylli w bitwie walecznie popisał, 
puścili Aoglicy na słowo honoru. Admirał 
Cochrane Żópewnia, że w Wassyngto- 
nie Żaden gmach rządowy i żadna własność 
publiczna zaiszczenia nie Lszły, ; 


Ziednoczone Stany Ameryki północnćy. 


W pismach publiczsych czytamy nastęe 
puiące wiadomości: € 

Według ostatnich doniesień z Kanady, 
zaszła nowa bitwa między Angielskiemi i 
Amerykańskiemi woyskami, stoiącemi 0a prze- 
ciw sobie między ieziorem Ontario i zame 
kiem Erie. Woyska Angiel kie poczyniło 
było wszelkie przygotowania do zburzenia 
okopów założonych od Amerykanów pod 
zamkiem Erie, i zdobycia szturmem samego 
nawet zamku. Według doniesien Amerykats 
skich z Erie t Buffaloe , przypościi An» 
glicy d. 15. Sierpoia o świcie atak, który ie. 
dnakże dla nich całkiem się nieszczęśliwie 
ukoń zyłŁ — Nie mu o tém ieszcze żadnych 
Aogiehkich urzędowych doniesieb. Amery- 
kańskie zaś urzedowe doniesienia opiewaią, 
że Dowadzca Angielski Jenser. Drummond, 
zebrawszy uszystkie swe zbroype siły i os 
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patrzywszy część woyska swoiego w drabiny 
do„azturmu, podstąpił o północy pod okopy 
Amerykańskie i zamek Erie; Anglicy posus 
nęli się byli z taką determinacya, iż odpar- 
li przednie straże Amerykańskie i wkrótce 
w tył iednćy reduty dostali się, oraz przo- 
dową basztę starego zamku Erie opaop wa- 
li; lecz w owym czasie wypadła osada Amea 
kańska 2 taką zaiadłością, iż Anglicy nigdzie 
kroku dostać nie mogli; a gdy do tego ieszcze 
wyleciał w powietrze skład prochowy, na 
którym właśnie stała liczba żołnierzy Aogiel. 
skich, musieli Anglicy 2 wielką stratą ustą- 
pić. Amerykańskie urzędowe doniesienia po- 
daią tę stratę na 1000 ludzi w zabitych, a 
goo w poymanych, Brat Angielskiego Do» 
wodcy, Pułkownik Drummond, wymies 
niony iest pomiędzy zabitymi. 

' Według doniesień z Baltimore pod 
d. 27. Sierpnia, znaydowali się podowczaa 
wf redrichstow a Prezydent Ziednoe 
ezonych Stanów, Madisson, Ministrowie 
Armstrong i Monroe, a Jen. Winder, 
który dowodził wWassyngtonie, przybył 
d. 26. Sierpnia do Baltimore, gdy Anglicy 
na Wassyngton*) zapadli. 

Wiadomość o zaięeiu i zburzeniu tćy 
stolicy,rozniosła po wszystkich częściach- Z i e= 
dnoczopych Stanów boiażń i trwogę; 
wszystkie pićrwsze doniesienia miały na so 
bie cechę przestrachu; lecz gdy się dowiedzia- 
no, Że Anglicy zaraz drugiego dnia z Was- 
syngtonu ustąpili, i bez czynienia żadnege 
innego przedsięwzięcia na okręty swoie po» 
wrócili, zaczęto znewu nieco wolnićy oddy- 
ehać, zwłaszcza, gdy w tymże samym czasię 
zwycięzkie wiadomości z Kanady nadeszły. 

Dzieńnik Londyński (Moraing Chro. 
nicle) donosi, że Anglicy zburzyli w Was. 
syngtonie kapitoliium, sale zgromadzeń 


*) To miasto związkowe Północncy Ame» 
ryki Ziednoczonych Stanów, założona 
było dopićro po woynie rewblucyyney, a to 
aedług wielkicgo, porządnego, ale icszcze 
niezupełnie ukończonego planu, tak, iż 
każda Prowincya w témže miescie miała 
mieć wielki własciwy rynek. Na posie» 
dzenie Ciała prawodawciego założone by- 
ło kapitoliium w srodku miasta. Miasto 
nie leży w żadnóy poiedynczey Prowincyi, 
ale w Hrabstwie Columbia, nęłcżącem do 
agólnosci, między Marylandem a Wirginiia, 
prawie w srodku Ziednoczonych Stanów , 
nad spławną rzcką Potomak. 


Senatu i Izby Reprezeniantow, zbrolownię; 
warsztat okrętowy, gmach skarbawy, pałace 
Prezydenta i Ministrów, fabrykę linew, wiele 
ki most na rzece Potomaku &c. — domy 
prywatne zostały po naywickszćy części nie” 
tknięte.  Bióro National Intelligence (urzę. 
dawćy Gwasty Amerykańskiey) zrabowali An- 
glicy, a prassy uprowadzili na okręty; % 
zbrojowni zagwożdzili 200 dział, a sami A* 
merykanie zniszczyli przed oddaleniem się 
swoióm z Wassingtonu 26000 karabinaówę 
i spalili gnachy woyskowe i morskie, 

Według doniesień z Bostonu, przyie? 
chał tamże d. 7. Sierpnia Poseł Hollenderski 
Pan Chanquion, i został z wielkiemi ho* 
norami przyiętym. Skoro na lad wysiadł; 
strzelano z dział, a Deputacye nayznakomit: 
szych Obywateli i Milicyi wyszły ma przeciw 
niemu dla powitania go. 


S. Dominge, 


Pisma publiczne wyięły z dzieńników. 
Angielskich następuiący artykuł: 

Ogłoszone tak w Anglii, iak we Fran- 
cyi wiadomości, tyczące się obecnego stant 
części Hrancuzkićy na wyspie St. Domin’ 
go, były z sobą sprzeczne; a aatćm nie mo* 
żma było sądzić z pewnością p prawdsiwyć 
zamiarach dwóch Naczelników , wiodących 2 
sobą spór z orężem w ręku o panowanie na 
tą częścią wyspy. Dziś wiadomo, iż posta” 
nowili nie uznać nikogo za Pana, i daval 
odpór każdemu, ktoby im chciał naywyższę 
władzę odebrać, Widoki i zamiary Chry* 
stopha wykazuią się z pisma przesłanego 
Panu Peltier przez Hrabiego Limona 
(Prevost) Ministra Christopha związków 
zewnętrznych, datowanego w pałacu San; 
Souci d. io. Caerwca, Pismo to w tych 
iest słowach; : 

Wypis pisma Ministra i Sekretarza SIA? 
nu do Spraw zewnętrznych Królestwa Hal 
ty. 

Królestwo Haity, 
W pałacu San-Souci d. 14, Czer” 
ca 1814, a niepodległości 1igo T* 


Hrabia Limonade do Pana Peltiś" 
w Londynie. r 

Mości Panie! Pisma WPana pod d. " 
Marca i d. 5. Kwiet. doszły mię przez bry 
Angielski le Vigilaot, dowództwa Kap 
ne Flanagan, który zawinął do PO, 
Przylądkó Henry d. 10. Maia. Okręty |. 
Bedford pod Kapitanem Stukfiełd, | 
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a 

" Oolensk pod Kapitanem Jowsey zawie 

MF wczoray, a przywiozły mi wasze (Jazes 

ec inge dzieła, Czytałem te pisma Rrólo. 

m (Christaphe), których słuchał z wielką us 

z a. Szczeguły wielkich „zdarzeń zaszłych 
a mianowicie we F'rancyi, 


ooe niis 
„elce Króla urzadowały, „Król, który 
| ię uważał wypadki waszłe od cos 
Dią gi Napoleona z Moskwy, a 


pó wypadki w Niemczech, osądził, iż 
poby Napoleon: nie ruszył całego Ludu 
czy cuzkiego, nie mógłby nigdy podołać li 
szał ają nieprzyiaciołóm swoim, tém stra» 
ję JEYSZym, że ich nauczyło doświadczenie , 
r mieli do pomszczenia się za długie kłótnie, 
o o bezpieczeństwo i honar trapu, że 
4a potrzebę ziednoczenia się i wysta wie- 
opr massy sił daiałaiacych, którymby nic się 
gra żeć nie mogło. Król wyrachowawszy os 
ża straty, iakie Francuzi pupieśli, i no- 
wią Olary, iakieby uczynić wypadało, prze- 
Bay b» że gdyby Lud nie wespićrał Napos 
Król *? niezawodniby upadł; nadto, sądził 
mies, iż gdyby Napoleon przegrał, nie o= 
mię ż58łby zagrzebać się w gruzach. Lecz 
Ko” J. K, Mość nie mógł się spodaiewać, 
Napoleon skończył sposobam tak nie: 
Pro „żołnierza,  Ziściły się po części 
mi, "ostyki J. R, Mości w zniszczeniu tego 
pa gie ego nieprzyiaciela świata; - wszela* 
2j E° Napoleon żyć będzie, pokóy na 


Fm R z $ 
dio „19 bedzie zapewniony. — 


rol 


Ory à ; 
pry na przypadek napadu na Królestwo iego. 


Peia s : 
3 ite Urządzenie woyska, opatrzenie twierdz 


btópy szystko , i przez inne środki obrony, 
Cogas 37 przedsięw zięto po zadeyściu wla- 
między © uczynionych krokach do pokoin 
rve Napoleonem a Aagliią, przez Aus 
niko owiedzieliśmy się zaś o tém z dzień» 
Miegi, 2 2właszcza z szacownego uwiado: 
iął Ty aga przez WPans, oczćm J. K. A 
R ję * Wszelkich potrzebnyc A ea € qr” 1 


łą n “Y Strony polityka J K. Mo 


Uprawy ról zachęcać do wszelkićy w Kraiu 
ię, s idk o tém przekonać się można niez 


BA ilością płodów wychodzących z por 
4 Ślestwa, 


przeświadczyć się rozmaitemi urządzeniami 
J. K. Mości, wydanemi od chwili wstąpienia 
iego na trop, iż nie bierze za iedno Ludu 
Francuzkiego i Rządów, które nas chcą uci. ` 
skać. Spokoynym handlarzom dawał zawsze 
opiekę i Jozwalał handlować, maiąc przy- 
„tém postanowienie adpicerać nieprzyiaciela, 
któryby się uiarzmić nas pokusił. Możesz 
upewnić, że Król mile przyymować będzie 
kupców Frencuzkich, prawnie do portów Haity 
wyprawionych ; doznaią oni opieki i obcho- 
dzenia sie z sobą, iak Poddani innych przy- 
iacielskich Mocarstw, handluiących spokoy- 
nie z Królestwem Haity, byle się do praw 
iego we wsaystkićm stosowali. Możesz mós 
wię WPao upewnić o tém kupców {Francuz- 
kich i podać to do waszych dziehnikaw. — 
Nowy porządek rzeczy nastaie, Król nabiera 
tey pocieszaijącey nadziei, iż znaydzie Rząd 
sprawiedliwy i filąotropiczny, który przeko- 
nany-, iż pie zdoła ujarzmić nas mocą, nie 
zapomni i tego, żeśmy walczyli zawsze prze» 
ciw nieubłaganemu nieprzyjacielewi iego od 
początku panowania iego aż do upadku, i żeśmy 
nigdy nie przyięli żadoćy z propozycyi, podawae 
nych nam przez rozmaitych Ajealów jego. 
Spodziewa się J. K. Mość, iż w Monarsze, 
nauczonym przez nieszczęścia, znaydzie uczuć 
cia ludzkości. — W niepewności, iak się 
mieć będzie względem nas Monarcha Frane 
cuzki, nie możemy uczynić wprost żadnego 
kroku, póki się o zamiarach iego nie 
zapewniemy wyraźnie, Do WPana to, któe 
ry przez przywiązanie i nieograniczoną wier. 
ność broniłeś stale interessu swoiego Monar- 
chy, tak długo nieszczęśliwczo, do WPana, 
który znasz dokładnie nasz Kray, iesteś przys 
Wiązanym do sprawy Króla Henryka, na- 
leży przygotować sposoby, i przywieśdź ie do 
przyzwoiieg doyrzałości, aby obie Mocarstwa 
mogły się porozumieć względem wzaiemnych 
ich interessów i debra obustronnych Poddae 
nych; wtedy nie powinieneś wątpić, że J, K, 
Mość nie owieszka przyiąć słusznych i roze 
sądnych propozycyi, iakieby mu podano, i 
nie omieszka wyznaczyć umocowauego Re- 
prezentanta do ułożenia się względem inler 
ressów iego i Królestwa Haity. '. 


Podpisana: Limonade, 
Pethion znowu (drugi Naczelnik), e- 
Gwiadcza się z groźnieyszemi I sroższemi zas 
miarami. Jeżeli można zawierzyć listowi pis 
sanewu zPort » au-Prince, pod d. 12. 
Sierpnia, kazał publicznie ogłosić, iż za po% 
» 
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kazaniem “się nieprzyiaciela, każe spalić 
wszystkie miastałi to wszystko zniszczyć, ctes 
goby nie można uprowadzić w góry. „Zbro- 
jownie (słowa są listu) napełniono pochodnia: 
mi do zapalenia. Gdy wpałacu rządowym 
Czyni kto w tóy mierze uwagi, odpowiadaią, 
że gdyby Moskwy nie spalono, Napo- 
leon byłby dotąd despotą Europy. Oba 
Naczelovice mogą wyprowadzić w pole 'prze« 
szło 00,000 . woyska w przypadku, gdyby 
Francuzi pokusili się lądować, a żołnierze 
ich przywykli do trodów i nmiebezpieczch- 
stwa. 
wasmych stanowiskach, pełno wszelkich zapa- 
sów, Taki iest terażnieyszy stan Haity; 
takie tam pszygotowania do wytępienia ple- 
mienia ludzkiego,'* 


F rgan C y a 


N, Król Francuzki dał d. 4. Paździer- 
nika pierwszą audyencyę Jenerałowi Fagel, 
nadzwyczaycemu Posłowi i połoomocnemu 
Ministrowi udzieloego Xięcia Ziednoczoe 
nych Niederlandów. Po Mszy miał 
tenże Poseł zaszczyt przedstawienia Królowi 
poselskiego Sekretarza swoiege, Hrabiego 
Hogeadorpa. 

Marprabia de Riviére Jenerał s Major 
i Adjutsat Monsieur, mianowany iest Am: 
bassadorem przy Dworze Ottomańskim; 
Hrabia Juliusz de Polignac, Pułkownik i 
Adjutant M o nsie u r, pełnomocnym Ministrem 
przy DworzeB awarskim; Hrab. Trogoff 
Jen. Major i Adjutant Monsieur, pełnomocnym 
Ministrem przy Uworze Wirtemberski m; 
Hrabia Mootleynca, Off.cer Królewskićy 
straży od boku, Rezydeotem przy Dworze 
Badeńskim. Wszyscy cztéry stawieni by: 
li przed Królem dnis 4go Pożździernika 
przez Ministra Stanu Hrabiego Jau court, 
sprawuiącego pod niebytność Xięcia Tal- 
leyraoda interessa zagraniczne. (Wyż po 
mienione Osoby pochodzą ze starodawnych 
Familii Francuzkich ; Rząd bowiem dąży do 
tego, aby ważne urzędy poselskie za granicą 
osadzić starą Szlachta, a oddalić tyci, któ 
rzy ie pod Napoleonem przy Dworach 
aagrapicznych sprawowali.) 

Dowiedziawszy się Król, że nakazane 
ze względów ekonomicznych zniesienie utwo= 
rzonych w Paryżu domów edukacyynych 
dla sierot Człooków legii honorówóy, dzto 
tak J.bie Deputowanych, jako i Publicaności 
powód do wielo zażaleń, oświadczył rozpo: 
rządteniem wydaoćm dJ. 27. Września, iż 
rzeczone dowy sierocińskie na dal istnieć mas 


Po wszystkich twierdząch i obwaro:* 


ią, iednakże rodzice, pragnący səmi eduko 
wać swoię dzieci, mogą ie ztych domów © 
fdebrać, a Król przyrzeka dla kazdego takie" 
go dziecięcia po 250 franków roczney peł” 
Syi, póki takowe 21go roku nie skończy. 

Prawo o finansach Królestwa na r. 181417 
i r815ty iest pierwsze, na które obie Jzby 2% 
zwoliły. Król potwierdził ie teraz. f 
Wiadomo, że Król wysłał był Pana M" 
let Mureau iako Kommissaraa na wyśfi 
Kərsyke. lest ón Jenerałem w korpusi? 
Inżyniierów, i piastował 2a czasów Dyrekto 
ryatu urząd Ministra woiennego; nie b 
ôr iednakże dobrze położonym u Cesarsð 
Napoleana. Podczas pobytu tegoż Jen 
rcła na wyspie Korsyce, udawali mie 
szkańcy ob'xdaie wielką przychylność 
rodziny Burbonów; lecz po odieżdzie 08% 
goż, okazali wkrótce caikiem przeciwnego 
ducha. Officerowie stoiącego na wyspie Ko! 
syce Fraacuzkiego woyska, ieździli naw 
na wyspę Flbę dla obchodzenia uroczysto 
ści imienin Napoleona. Mówią, że Hf 
o odebraniu tóy wiademości, mianował nif 
iakiego Brularta Guberoatorem K orsy"; 
Człowiek ten, wygaany za swóy spcsób ©} 
ślepia zF rancyi za Rządu Na poleone' | 
ma posiadać oaywyższą determinacyę, oui 
łączyć 2 odwaga i chytrością taką siłę bzy” 
czvą, która przewyższa silę osławionego i 
rzego Kadudala, 


Jedno z naytreściwszych i no wszy® 
pism ulotnych, maiace wielu Czytelnikos i 
pochwałę oświeconey  Powszechności gl 
Wraocyi, taki ma tytuł: Les remontrane | 
du partere, ou lettre un homme, gui ne 


wszystkich, co nie są ladaiacy. WPA. 
żu. W Lipcu 1814  (Podpissay y 
liŝcie Jerome (Hieranim) łe Frane. © 
Autorem onegoż iest P Bellema"y 
były jeneraluy Kommissore policyynoY 
Antwerpis, który ieduokže przy tey 
liczpaści, chociaż od czasu zięcia APLW 
pii przez Sprzymierzonych żył w Par) 
nayścisleys.- incognito zachow ywał. 
civtał pismo iego, ktore mu sie tak 
podobsło, że pragnął poznać Autora. „g 
daremnie zadawano subie’ sobie pracę = sle” 
badywaniu imieniu icao. Nakoniec NT 
dzono go i zaproszono do Króla. Moot ij, 
przyiął go z dobrocią i naleguł um piep? 


AZłów 
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Te aby wstąpił znowu w służbę kraiową. 
hę opowiadają powszechnie rzecz tę w Paz 
od R: lo przynaymnićy pewna, że odebrał 
3 ządu zlecenie obieżdzania wschodnich 
astrę tómentów Francyi, dla zdania beze 
T nnéy Sprawy o panuiącym w nich duchu, 
nie +. SIĘ tyczć wyż pomienienego pisma, 
žawiéra ono bynaymnićy pochlebstw. 
ża; wNaród nasz (pisze Autor), posiada zbli. 
żeli a Się de szaleństwa lekkomyślność. Je» 
pew, edno przesadzenie nie wpada, tedy 
Pre zBaleśdź go można w przeciwnóm 
dy sadzeniu. Jeżeli ludzi mie ubóstwia, te- 
Ray prześladnie. Bożyszcza, które w ies, 
choc, oka mgnieniu uwielbiać przestaie, grus 
nia że z wściekłością w drugićm oka mgoie» 
nało wlecze ie po błocie. Przechodzi ón z 
chy aj 7 miłości do nienawiści, z po- 
garg do obelg, a podziwieńia do pos 
J» z lekkością, która zawsze tąż Sas 
ządząstaie, i nad którą zdziwiaią się rawet 
tys Zące nim Osoby. Gdyby te charakteru 
tedy), Pospólstwu tylko właściwemi były, 
prz Y mogła się massa Narodu znich ue 
W gaj dl WIE. Ależ zualeśdź ie można także 
in" wielkich Pasów, w Iastytucie, pos 
Gy” ludźmi, którzy są czćmsiś, iako też 
ty] iędzy tymi, którzy są niczćóm. Potrzeba 
któr, SZytać owe 40 obelżywych pisemek, 
ku ; Podzieńnie wychodzą oa iaw w Pary: 
nat Znowu zapomniane bywsią, a przeko» 
wi kot można, że pisarze ich są po Days 
tet sSzćy części ludzie, których Bonaparte 
ws SAŻYŁ, uraz czerwonemi i niebieskiemi 
za BAMi przyozdobił. Możnaby sądzić, że 
ù Miarem irh jest tylko zamieniać ię za loz 
dorp, "KO Żywo. Oni dążą do tego, aby 
żyj © Zarowe pensye swoie nowemi pomno? 
wać Bowe wstęgi do dawnych p^przy wiązy? 
łask; | z łaskami Dworu Bonapartego 
nM Dworu Ludwika XVIIL połączyć. 
lud, eba im zastępować na drodzę; są to 
se którzy żyć umieią, i którzy mogli się 
Sn Sto lat w pośród rewolncyi i wura 
ikai Jch uganiać, nie będąc bynay mnićy 
ni S'y mi, Podczas, gdy niektórzy adwaz: 
utorowie opierali się zwodzeaiom Rządu 


i 

„jk Bonapartego,i zadnego kadzy ta 

Prze, mu nie chcieli, czołąsli się ©! Lise s 

p tdpokoiach Miuistrów i u drzwi rz pua 
i KOtzystali sszystkich dzieńcików, 

a ze wSzyś z 

ów, poezyi, malarstwa i oszystkich Jei. 

i dla wystawiania woyskowych i admi: 

ą ysławian y i 

po acyynych talentów, sławy | cron 

pod apa rlego, i wystawiecia go godoym 
iwiecia ŚGhata'i uwielbienia naszego Na 


m 


rodu; otrzymali eni za to ozdoby, wysadza- 
ne dyamentami portrety, urzędy i pensye, a 
teraz znieważaią i tratuią nogami tego umie. 
raiącego Lwa. Nie widzę wtćm nic, iak piez 
godziwą potwarz, tchurzestwo i nikczemność. 
Tak oni mało rodzinę Burbobów omamią, 
iak i nas; będzie ich ona umiała należycie 


.eenić, a w natrętności i pochlebstwach ich 


niczego innego nie sposttzeże, iak tylko du- 
cha rachuby, interes, i ambitne zamiary. Ci 
pisarze, którzy nam teraz wystawiaią Bos 
napartego isko godnego wzgardy awane 
turnika i wietrzn'ka, który nie miał za so» 
bą ani opinii publicznóy, ani woli Narodu, 
hańbią obce Mocarstwa i oszukuią Rząd nosz 
teraźnieyszy. Musimy to wyznać, że Naród 
Dasz, z wyłątkiem kilku osób, zapomniał 
całkiem o rodzinie swych Królów. Zaledwie 
wiedziano, co się znią stało, i nie zadawaue 
sobie pracy w dowiedzeniu się o tém. Bonas 
parte przyciągnął był wszystko do siebie, 
Pnieres nasz był prawie z interessem iego <ies 
duoczony. Posiadał 6n sztukę przywiązania 
nas ściśle tak do szczęścia, iak i mieszczęścia 
swoiego.Uwiódł óurównie wielkichPanów,i:k 
i lud prosty; nayznakoinitsze osoby usługi- 
wały mu w przedpoko'ach iego.  Nazypotęż- 
nieysi Monarchowie zostawah z o.m w przy- 
mierzu. Papież nawet uznał iege potęgę i 
uświęcił iego przywłaszczenia, W tem po- 
wszechnćm odurzeniu umysłów, ię. zyło się 
wszystko w niezmierney sferzę icgo duay i 
potegi; nikt nie myślał o Burbo- 
oach; nkt im ręki mia podst, wikt 
pawet o nich mie wspomniał. Każdy leżał 
u nóg ich nieprzyjaciela dla uwielbiena go, 
àla żądania 04 niego bogaciw i dosteleństw, 
Wszystkie te tysiące głosów, które ter:z 
Burbonów witaia, pozdrawiały z oiemo ey- 
szćm  zachwyceniem  Darodzenego  Krola 
Rzymskiego, ktory zdawałsię bydź przes 
znaczooym do odtrącenia dalćv ieszcze Bur- 
bonów od troou. — Nie nsł:zy więc żą» 
d-é nagród, lecz zapomolecia przeszłości. 
Naturę naszą trawiła straszna gorączka; 
w méy zaporaawaliśmy, burzylismy wszyste 
ko, &c. Jeszcześmy w stanie cierpień i zas» 
iadłgsci nie przyszli byli do siebie, gdy zdol- 
ny i ahciwy sławy Żląż wystąpił, i oa ko- 
rzyść swoią wszystkie te siły obrócił, które 
nam nasza zostawiła gorączka. Czułón że po. 
potrzebuiemy i tego, aby uswięcić wszystko, co 
się stało, i zapewpić nam bezkarooś: ¿a ui,dy 
pasze; ciągnął Ón ztego wielką koreyść, 
Przybył zpowszechoę amneśtyą I z wewnę- 
trznym (raklątow pokolu, kióry wszystkie 
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interessa pogodził; bez tege systematu nie bił: 
by został szczęśliwym w przedsięwzięciu swo- 
ióm, Zd5lność iego zasadzała się paybar: 
dzicy na tém, że rozpoznał dabrze położenie, 
w którćm znaydowała się Francya, i że 
ie szauować i zareczyć umiał. Otwerzył ón 
bramy Francyi emigraptóm, starał się «za 
godzić wszystkie pretensye i wszelki obu; 
strocny intereres; nie zezwolił na to, aby 
Xięża i emigranci zaczepiali obecnych posia: 
daczów ich dóbr; nie dopuszczał tego, aty 
w micysce filozofji i oświecenia 18go wieku 
zaprowadzano idey i zasady średniego wieza 
ku, mi też, aby kapturni i Świeccy niewia: 
demcy znówu występowali. Takie to było 
z początku systema Rządu iego. — padł 
n teraz, ponieważ na końcu byt każdego 
niepokoił i kompromitował'*, „.. W tey 
myśli sądzi Autor. Dowodzi ón, ŻE teraże 
nieyszy Rząd Francuzkinie powinien odstę: 
pować od przytoczoaych dopiero zasad; ża 
nic większą nie grozi zagubą, iak mowa o 
dawnéy i nowćy Szlachcie, o dziedzicznych 
i zasłużonych zaszczytach, o Dachowieństwie 
Papieża i Bonapartego, tudzież o byłey 
i obecaćy Mogistratorze; twierdzi daloy, iż, 
jeżeliby podobne różnice znowu czyniono, 
musiapoby rozpaczać o przywróceniu pos 
r.ądku i wewnętr:nego pokoiu: że naywyż» 
szy interes Burbonów na tém się zasadza, 
aby me słuchali ograniczony ch i niewiersych 
poradnikow , którzy pragną, aby byli Na, 
czelnikami igdnéy partyi, a nie O;cami caz 
łego Nsrodu; którzy wzy”aią ich do zbu- 
rzenia będącego iuż gmachu, targnienia się 
na istnące poięcia, zapalenia mitosci własnćy 
i wzbudzenia powszechaćy nieufności w us 
mysłach. Wszystko to dowiodł iaśnie Au» 
tor; a wystawiwszy obraz pretensyi i pla- 
nów, iakie maią tak nazwani ultrarojalisci, 
pisze Pk „Szczęściem , Król mniey icst 
rojalistą, Woiżeli ci ludżie, Ma ón nader u: 
kształcony 1o7um i za wyniosłą duszę; nau. 
ki iego, zasmakowanie w uinieiętnościach i 
literaturze, nadarzyły mu awiązek z tyloma 
oświeconymi ludźmi, iż nie potrzebuiemy się 
obawiać, aby zamiarem Rządu iego miało 
bydź czynienie wsteczoych kroków w wieku 
1917m. WWoyna, którąby w dniach naszych 
liberalnym ideom wydać chciano, koszto: 
wałaby Francyę więcćy krwi; aniżeli od- 
wołąnie edyktu Nanteskiego *); byłaby 


=- 


*) Król Francuzki Henryk IV, wydał w 
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ena daleko niebezpiecznieysza dla zaczepić 
iących, aniżeji dla zaczepionych. Oprócz 
60.000 Obywateli, którzy na łono rodził 
swoich powrócili, mamy ieszcze 500,000 
bronią. Kilka miliionów ludzi należało d0 
zdarzzb rewclucyi i Rządu Bonaparteg” 
przez swoie opiniie, pisma i swoie urzędf: 
Wszyscy prawie posiadają zspał; wznieśli 
się cni przez wypadki i idey wieku naszef0y 
i nie ścierpią, aby szydzono z lego, co obi 
nczypihi. ... Podupadły i wyszydzony Bo 
naparte, wyższy nad pegardę, którą wzglę 
desa wiego Bfektuią, nie iest tak małym I 
DiezORCZĘCYLI, iak go piektórzy nierostropd 
wystawiają pisarze; jest ón daleko mądrzej! 
szym od mich, i dla tego nie chciał umrzeć.“ 
(Zrobilimy umyśloie obszćrmeyszy wyciąg 
z teg" p:sma, ponieważ mu N. Król Fran 
cuzki szczególnieyszą swoią poświęcił w 
wagę.) 


Xięstwo Warszawskie, 


List od granic Xięstws Warszawskie” 
go pod d. tọ. Października (który temi dnit 
mi odebralismy), zawićra co następuie: 

„W Lublinie i Zamościu zakładał 
wielkie magszyny mąki i owsa; iedną częś 
ez wartą musi dostarczyć Xięstwo, a trzy czwarie 
Gzęści dostawią liweranci ża gotowe pirola 
dze. Drożyzna powięksaa się n.d.wyczej” 
nie w owych okolicach. — Przebiegaią tace 
tędy często gońcy Rossyyscy. — Xiążę J4 
błanowski, Prefekt Departamentu Dubel 
skiego, wyfechał na wezwanie Rady naj" 
wyzszćóy tymczasowćy z Lublioa do Wat 
szawy, — Jen. Rath prze.eżdsat d. 1750 
Października przez Lublio, i ydał się 49 
Wołkowisk' da obięciu dowództwa 0a 
24t3 dywizyą, W Lubliń:;e są teraz Jent 
rałowie Rossyyscy Balk, Czernisk i Juf 
ław wraz z jeneralnym Kommus.rzem BIC 
mem, któremu polzccny zwierzchiy dozó 
nad magazynami, W lublinie sioi p} 
dragooów; milicye zaś Rassyyskie przeb} 
1uż Bug i odeszły do Rassyi — w DE 
sku pod Lublinem stoi 620 koni, Które 
N. Cesarz Alexander Departamentowi 
belskiemu darował. * ( Ostatnie Gazely 
Warszawskie nie doniosły nic nowego z AN 


siwa M arsaawskiego.) 


Nantes roku 1589 Edykt, mocą którego 
Protestantóm wolne wyznanie ich relig 


pozwokł. Ludwik XLV, odwołał ten. 
dykt r. 16 5, 


LLTYTRJ 


